Tadeusz Tyszka

AMERYKAŃSKA USTAWA O WOLNOŚCI INFORMACJI

WSTĘP

Z czym kojarzylibyśmy poniższe zarządzenie w sprawie udostępniania do wglądu rozmaitych materiałów?

Każda jednostka organizacyjna, zgodnie z opublikowanymi regułami, powinna udostępnić do wglądu Zarządu i do powielenia:
(A)   ostateczne opinie, w tym opinie zgodne i rozbieżne oraz zarządzenia zastosowane przy osądzaniu spraw; 

(B)   deklaracje polityki i interpretacje, które zostały przyjęte przez jednostkę organizacyjną, a nie zostały opublikowane; a także

(C)   podręczniki dla personelu administracyjnego i instrukcje dla personelu, które oddziałują na członka Zarządu

(D)   kopie wszelkich dokumentów, niezależnie od ich formy lub postaci, które wydano jakiejkolwiek osobie na podstawie paragrafu (3) i które z racji swojego zakresu tematycznego określonego przez jednostkę organizacyjną stały się lub mogły się stać przedmiotem często ponawianych podań; oraz

(E)   ogólny indeks dokumentów określonych w ustępie (D).

Chyba najtrudniej byłoby zgadnąć, że jest to fragment Amerykańskiej ustawy o wolności informacji (Freedom of Information Act ) — regulującej dostęp obywateli do wiedzy o działaniach aparatu państwowego. W zacytowanym tekście (dla utrudnienia zgadywania) nazwę administracja państwowa zastąpiłem nazwą jednostka organizacyjna, a nazwę społeczeństwo — nazwą Zarząd.

Ustawa rzeczywiście traktuje społeczeństwo jako zwierzchnika, któremu — na żądanie — aparat państwowy musi w sprawny sposób dostarczyć wymaganych informacji co do swojego funkcjonowania, podejmowanych decyzji, różnicy opinii itp.

2. PRAWO DO INFORMACJI I POTRZEBA POSIADANIA INFORMACJI

Ustawa o wolności informacji wychodzi z założenia, że obywatel ma prawo do informacji na temat wszystkich (z wyjątkiem kilku wyłączeń) ważnych aspektów funkcjonowania aparatu państwowego. Narzuca się tu analogia do prawa konsumenta do informacji o produktach i usługach. Istotnie, konsument w krajach o gospodarce rynkowej ma prawo do informacji o ogromnej liczby danych na temat produktów i usług, które są mu oferowane na rynku. Na przykład na opakowaniu produktu spożywczego może przeczytać o jego wadze, o składzie, o proporcji różnych składników, o dacie produkcji, o dacie ważności, o kraju produkcji i wiele innych wiadomości. Oprócz czystej informacji deskryptywnej, w niektórych przypadkach producent ma również obowiązek ostrzec konsumenta o możliwych negatywnych skutkach korzystania z produktu (klasycznym przykładem są tu papierosy).

Analogicznie amerykańska ustawa o wolności informacji obliguje aparat państwowy do udostępniania społeczeństwu najistotniejszych informacji na temat jego funkcjonowania i podejmowanych przezeń decyzji. Przekazywane informacje mają być aż tak wszechstronne, że mają obejmować nawet opinie zgodne i rozbieżne — przypuszczalnie po to, by obywatel mógł sobie wytworzyć odpowiednią opinię.

Narzucającym się pytaniem w związku z tą obfitością informacji udostępnianą obywatelowi jest pytanie, a po co? Czyżby obywatel rzeczywiście potrzebował i był zainteresowany tak wszechstronną informacją. Pytanie nie jest pozbawione sensu, jeżeli przywołamy wyniki licznych badań nad zainteresowaniem i korzystaniem z informacji przez ludzi w różnych kontek​stach.

Na przykład badania nad zainteresowaniami pracowników w dużych zakładach pracy pokazują, że pracownicy ci nie są szczególnie zainteresowani polityką przedsiębiorstwa, sposobami podejmowania decyzji itp. Raczej interesują ich konsekwencje owych decyzji, które bezpośrednio dotyczą ich losu.

Podobnie badania nad zachowaniami konsumentów pokazują, że stopień wykorzystania olbrzymiej liczby informacji jest wśród konsumentów znikomy. Można wręcz powiedzieć, że większość owej udostępnianej informacji konsumenckiej się marnuje. Konsumenci nie badają na ogół składu kupowanych produktów, nie zwracają uwagi na daty ważności, a w supermarketach rzadko też sprawdzają ceny. 

Tym mniej można oczekiwać, że obywatel będzie wykorzystywał informacje na temat funkcjonowania aparatu państwowego, stosowanych przezeń reguł podejmowania decyzji itp. W codziennym życiu sposób „produkcji” przepisów interesuje obywatela nawet mniej, niż interesuje konsumenta sposób produkcji mąki ziemniaczanej czy margaryny. 

Wszystko to nie oznacza jednak, że nie ma potrzeby udostępniać obywatelowi bogatej informacji na temat działalności aparatu państwowego. Istnieją przecież okoliczności, kiedy określona informacja może zainteresować obywatela. Znowu jest tu analogia do konsumenta, który w określonych okolicznościach bywa jednak zainteresowany dostępną informacją — na przykład, kiedy się zatruje przeterminowanym produktem. Podobnie jest w przypadku obywatela — czując, że jakieś jego prawa nie są respektowane będzie on potrzebował określonej informacji dla dochodzenia swojej sprawy. Nie bez znaczenia pozostaje też możliwość dowiadywania się o naszych prawach za pośrednictwem prasy i innych mass mediów, które niejako w imieniu zwykłych obywateli mogą wydobywać od aparatu państwowego obchodzące nas informacje. Mogą one — jak wiadomo — dotyczyć nawet tak wyrafinowanych potrzeb, jak potrzeba zabawy czy stymulacji — kiedy np. chodzi o informacje o miłosnych aferach polityków (czego dobrą ilustracją jest przypadek prezydenta Clintona).

3. PRAWO DO INFORMACJI I OSŁABIENIE POKUS DLA URZĘDNIKÓW

Jeśli mogą istnieć wątpliwości, w jakim stopniu obywatel potrzebuje całej bogatej informacji o działaniach aparatu państwowego, to jest niewątpliwe, iż udostępnienie społeczeństwu takiej informacji jest zbawienne dla samego aparatu państwowego. Jest rzeczą dobrze znaną, że brak jawności informacji o funkcjonowaniu instytucji zwykle prowadzi do licznych deformacji w jej funkcjonowaniu. Jest to zresztą związane z tym, co w języku religii określa się uleganiem pokusie. 

Ciekawe, że w podstawowej modlitwie chrześcijańskiej „Ojcze nasz” znajduje się prośba: i nie wódź nas na pokuszenie. Nie mówi się tu o uchronieniu przed grzechem, ale o uchronieniu przed samą pokusą, tak jakby już samo dopuszczenie pokusy było rzeczą wystarczająco niedobrą. Jak poucza nas powszechne doświadczenie oraz bardziej systematyczne badania psychologiczne prośba ta zawiera istotny sens: człowiek wystawiony na pokusę przeważnie jej ulega.

Rzeczywiście, powiedzenie, że „okazja czyni złodzieja” znajduje swoje potwierdzenie w bardzo wielu sytuacjach. Choćby prowadzone w różnych krajach badania nad oszustwami podatkowymi ujawniają, że po pierwsze (wbrew optymistycznej „psychologii” byłego ministra Kołodki) zjawisko popełniania różnego rodzaju oszustw podatkowych jest wcale rozpowszechnione. Po drugie zaś, że jednym z najważniejszych czynników decydujących o popełnianiu oszustw podatkowych jest okazja. Na przykład, ponieważ wśród rozmaitych zawodów najlepszą okazję do popełniania oszustw podatkowych stwarza praca „na swoim”, tj. prowadzenie własnego biznesu (płacenie podatków nie jest tu łatwo kontrolowane), to rzeczywiście, w tej właśnie grupie występuje najwięcej tego rodzaju przypadków. Nie jest to efekt szczególnych cech tej właśnie grupy, lecz realizacja zasady, że „okazja czyni złodzieja”.

Podobnie ma się sprawa z funkcjonowaniem aparatu państwowego. Nie ma potrzeby wykazywać, że urzędnicy i politycy są zdecydowanie bardziej niż inni narażeni na pokusy związane z takimi przestępstwami, jak: przekupstwo, protekcjonizm, łapownictwo, oraz inne sposoby wykorzystywania zajmowanego stanowiska dla osobistych celów. Dysponując określonymi pożądanymi przez ludzi dobrami (np. koncesje) grupy te stanowią naturalną stronę podażową na rynku świadczeń korupcyjnych. Ale wobec tego w grupach tych musi się zdarzać więcej niż w innych grupach przekupstw, protekcjonizmu, łapownictwa i innych nadużyć. Po prostu, „okazja czyni złodzieja”.

W tej sytuacji jest równie oczywiste, że jakakolwiek niejasność funkcjonowania tego typu grup i instytucji jest wysoce niepożądana. Jest jednym z najważniejszych uwarunkowań charakterystycznych dla tych grup przestępstw. Udostępnianie społeczeństwu wszechstronnej informacji o działaniach aparatu państwowego jest zbawienne dla samego aparatu państwowego.

USTAWA O WOLNOŚCI INFORMACJI

Przewodnik użytkownika

Ustawa o wolności informacji została uchwalona przez Kongres USA w 1966 r., aby zapewnić społeczeństwu dostęp do informacji będącej w posiadaniu rządu federalnego. Ustawa daje każdej osobie prawo złożenia wniosku o otrzymanie jakiegokolwiek dokumentu, aktu lub innej zapisanej informacji będącej w posiadaniu jakiejkolwiek jednostki administracji rządu federalnego, z uwzględnieniem wyjątków. Ustawa nie wymaga od rządu tworzenia dokumentów w reakcji na Twój wniosek, a jedynie udostępniania dokumentów już istniejących. Ponieważ Ustawa federalna nie odnosi się do władz stanowych, każdy stan ma swoje własne przepisy regulujące ujawnienie dokumentów będących w posiadaniu organów władz stanowych i lokalnych.

Rząd federalny jest wielkim skarbcem niewykorzystanych informacji. Dostępność tych informacji jest ważna z kilku powodów. Po pierwsze, informacja taka jest niezbędna do poinformowania opinii publicznej o tym, co rząd robi, lub czego nie robi w sprawach będących przedmiotem publicznej troski. Dostęp do tych informacji jest podstawą systemu demokratycznego. Po drugie, dokumenty rządowe często zawierają fakty, mogące przydać się organizacjom, firmom i pojedynczym obywatelom. Na przykład, jednostki administracji państwowej dysponują znaczną liczbą danych, takich jak sprawozdania z inspekcji, dane osobowe, analizy szerokiej gamy produktów i usług oraz dane przekazane przez zakłady przemysłowe na temat zanieczyszczenia środowiska naturalnego i bezpieczeństwa atomowego.

Niniejsza broszura zawiera ogólny opis federalnej Ustawy o wolności informacji (dalej zwanej Ustawą) i konkretne wskazówki co do efektywnego jej wykorzystania. 

JAK SKŁADAĆ WNIOSEK?

(1) Pierwszym krokiem jest ustalenie, która jednostka administracji państwowej posiada potrzebne Ci dokumenty. Nie ma centralnego biura informacji rządowej, a każda jednostka administracji państwowej ma swoje własne biuro lub personel zajmujący się informacją publiczną. Nie istnieje szczególny sposób określania, która jednostka administracji państwowej posiada potrzebną informację. Trzeba więc kierować się zdrowym rozsądkiem i skontaktować z różnymi jednostkami. Jeśli masz kłopoty z ustaleniem, które organy rządu federalnego mogą posiadać poszukiwane przez Ciebie dokumenty, możesz skorzystać z Podręcznika Rządu Stanów Zjednoczonych, dostępnego w większości bibliotek publicznych oraz w Internecie. Podręcznik Rządu Stanów Zjednoczonych zawiera listę organów rządu federalnego i krótki opis ich funkcji. Zawiera on także adresy i numery telefonów każdego z nich. 

(2) Następnym krokiem jest określenie, czy trzeba złożyć wniosek o udostępnienie dokumentów zgodnie z Ustawą. W 1996 r. Kongres znowelizował Ustawę, aby umożliwić uzyskiwanie informacji, o którą często zabiega społeczeństwo, bez potrzeby składania takiego wniosku. Jednostki administracji państwowej muszą udostępniać w swoich czytelniach te materiały i indeksy umożliwiające ich odnalezienie. Ustawa wymaga także od jednostek administracji państwowej udostępnienia materiałów posiadanych w czytelni, które powstały po 1 listopada 1996 r., w Internecie, na CD‑ROM‑ach lub dyskach komputerowych. Sprawdź w Internecie, czy dana jednostka wprowadziła dokumenty zawierające poszukiwaną przez Ciebie informację, lub indeksy pozwalające Ci określić systemy informacyjne, które mogą zawierać tę informację. Jeśli dana jednostka administracji państwowej nie wprowadziła swoich indeksów do Internetu (lub nie masz dostępu do Internetu), sprawdź, czy w czytelni tej jednostki znajduje się lista systemów lokalizujących informacje i dokumenty. Sprawdź te indeksy, aby ustalić, czy ktoś pytał już wcześniej o dokumenty, których poszukujesz, lub o podobne dokumenty i czy są one dostępne w czytelni.

Możesz zwrócić się do pracowników tej jednostki zajmujących się informacją publiczną z prośbą o pomoc, zwłaszcza jeśli nie masz dostępu do materiałów z jej czytelni. Personel zajmujący się informacją publiczną powinien umożliwić Ci rozeznanie w możliwościach dotarcia do informacji posiadanej przez daną jednostkę. 

(3) Jeśli Twoje wstępne poszukiwania nie przyniosły rezultatu, możesz zdecydować się na złożenie wniosku zgodnie z Ustawą o wolności informacji. Ustal adres biura rozpatrującego wnioski właściwego dla jednostki administracji państwowej posiadającej poszukiwaną informację. Wyślij swój wniosek do wszystkich jednostek administracji państwowej lub ich biur terenowych, które mogą posiadać poszukiwaną przez Ciebie informację. Możesz zapoznać się z Kodeksem Przepisów Federalnych, zawierającym procedury związane z Ustawą dla każdej jednostki administracji państwowej. Kodeks ten jest dostępny w większości bibliotek publicznych i w Internecie. 

W liście zawierającym wniosek musisz dokładnie sprecyzować czego chcesz, gdyż prawo wymaga, aby Twój wniosek zawierał „racjonalny opis” dokumentów, których szukasz. Oznacza to, że nie możesz po prostu zadawać pytań, lecz musisz zwrócić się o udostępnienie dokumentów opisujących konkretny przedmiot, lub odnoszących się do niego. Nie musisz określać dokumentu z nazwy lub tytułu, lecz musisz dostarczyć odpowiednio racjonalny opis, aby urzędnicy rządowi, obeznani z aktami jednostek administracji państwowej odnaleźli materiały, których szukasz. Na przykład, jeśli potrzebujesz informacji o domach opieki w swojej okolicy i wiesz, że rząd wymaga przeprowadzania pewnego rodzaju rocznych badań ankietowych domów opieki, wystarczy poprosić o ankiety i wszystkie materiały z nimi związane odnoszące się do odpowiednich lat i/lub regionów. Jednostki administracji państwowej nie są zobowiązane do utworzenia dokumentu w odpowiedzi na twój wniosek, a tylko do udostępnienia istniejących dokumentów. Dokumentem jest informacja w dowolnej postaci, włączając w to mapy, fotografie, dyski komputerowe i postać elektroniczną.

(4) Twój wniosek powinien zawierać stwierdzenie, że jest on składany zgodnie z Ustawą o wolności informacji (5 U.S.C. Sec. 552) i, jeśli wnioskujesz o udostępnienie danych o samym sobie, także zgodnie z Ustawą o prywatności (5 U.S.C. Sec. 552a). Wnioskując o udostępnienie danych o samym sobie, możesz poprosić o ”wszystkie dokumenty odnoszące się do mnie”. Składając wniosek do FBI musisz podać swoje pełne nazwisko, adres, datę i miejsce urodzenia, numer ubezpieczenia społecznego, a Twój podpis musi być poświadczony notarialnie lub, zamiast poświadczenia notarialnego, musisz dodać do listu następujące oświadczenie: „Zgodnie z art. 28 U.S.C. @ 1746, świadomy odpowiedzialności karnej za krzywoprzysięstwo, oświadczam, że powyższe jest zgodne ze stanem faktycznym”. Wszystkie wnioski powinieneś zatytułować „Wniosek (lub odwołanie) składany zgodnie z Ustawą o wolności informacji”, zarówno na kopercie, jak i na liście i zachować kopię dla siebie. Nie musisz wyjaśniać przyczyn składania wniosku, zaś urzędnicy rządowi nie mają w zasadzie prawa o to pytać, chyba że starasz się o uniknięcie kosztów udostępnienia dokumentów (zob. dalej).

(5) Jeśli jednostka administracji państwowej przechowuje dokumenty, których poszukujesz w postaci elektronicznej, możesz zwrócić się o udostępnienie informacji w takiej postaci. Jednostka administracji państwowej jest także zobowiązana do przeprowadzenia „rozsądnego” poszukiwania elektronicznego dokumentów przechowywanych w postaci elektronicznej. Jeśli jednostka administracji państwowej przechowuje dokumenty w jednej postaci, ale Ty chcesz je otrzymać w innej, jednostka ta musi dostarczyć informację w postaci, jakiej sobie życzysz, jeśli można ją „łatwo odtworzyć” w tej postaci. Musisz zdawać sobie sprawę z tego, że możliwości odtworzenia informacji w konkretnej postaci elektronicznej są zróżnicowane w zależności od danej jednostki administracji państwowej.

KOSZTY

Ustawa przewiduje, że jednostki administracji państwowej mogą pobierać różne opłaty, w zależności od tego, kto składa wniosek o udostępnienie informacji. Wnioskodawcy komercyjni płacą normalne stawki pobierane za poszukiwanie, analizowanie i powielanie dokumentów. Od niekomercyjnych instytucji szkolnych i naukowych oraz przedstawicieli środków masowej informacji można pobierać tylko rozsądne opłaty za powielanie dokumentów. Rozsądną ceną jest 10‑25 centów za stronę. Wszyscy inni użytkownicy informacji mogą ponosić opłaty za poszukiwanie i powielanie dokumentów. Jednak, z wyjątkiem użytkowników komercyjnych, nie pobiera się opłaty za dwie pierwsze godziny poszukiwań i za 100 pierwszych stron powielonego tekstu. 

Niezależnie od powyższych ustaleń, możesz być upoważniony do zwolnienia z opłat lub do zniżki, jeżeli „ujawnienie informacji leży w interesie publicznym, ponieważ może się ono przyczynić w sposób znaczący do zrozumienia przez społeczeństwo działań i akcji podejmowanych przez rząd i nie służy zasadniczo komercyjnym interesom osoby starającej się o udostępnienie tych dokumentów”. Zwracając się o zwolnienie z opłaty musisz wyjaśnić, dlaczego poszukujesz informacji i jak Twój dostęp do niej polepszy zrozumienie przez społeczeństwo działań rządu.

Jeżeli nie zwolni Cię ono z opłat, lub jeśli jednostka administracji państwowej nie przyznaje Ci satysfakcjonujących zniżek, poproś jednostkę o uzasadnienie swojego postępowania. Od ustaleń związanych z opłatami można się odwoływać. Są one także przedmiotem rozpatrywania przez sąd.

ODPOWIEDŹ UDZIELONA PRZEZ JEDNOSTKĘ ADMINISTRACJI

PAŃSTWOWEJ

Zgodnie z Ustawą, jednostka administracji państwowej może negatywnie ustosunkować się do Twojego wniosku, jeśli nie udało Ci się opisać dokumentów w sposób racjonalny; jednostka administracji państwowej przeprowadziła racjonalne poszukiwania i ustaliła, że poszukiwane dokumenty nie istnieją lub, że znajdują się poza daną jednostką i jej zasięgiem kontroli lub, że dokumenty podlegają jednemu z dziewięciu wyjątków, które określa ustawa (zob. dalej). Jeśli jednostka administracji państwowej twierdzi, że niewystarczająco opisałeś dokumenty, których poszukujesz, powinieneś przeformułować swój wniosek tak, aby stał się bardziej precyzyjny i złożyć go ponownie i/lub skontaktować się z urzędnikiem rozpatrującym Twój wniosek, aby opisać go w sposób pełniejszy, zwłaszcza jeśli masz racjonalne podstawy ku temu, aby uważać, że dokumenty te istnieją. 

Ustawa precyzuje nieprzekraczalne terminy rozpatrywania wniosków: 20 dni roboczych na wstępny wniosek i 20 dni roboczych na odwołanie. Ustawa zobowiązuje także jednostki administracji państwowej do zastosowania trybu przyspieszonego rozpatrywania wniosków, które są szczególnie pilne: jeśli występuje zagrożenie życia lub bezpieczeństwa danej osoby, lub gdy strona składająca wniosek wykazuje pilną potrzebę poinformowania opinii publicznej.

Pomimo tych przepisów opóźnienia są zjawiskiem powszechnym. Nawet gdy ustawa stanowi, że jednostka administracji państwowej może uzyskać przedłużenie terminu rozpatrywania wniosku tylko w wyjątkowych okolicznościach, jednostki te regularnie przekraczają wyznaczony okres 20 dni. W przypadku niektórych jednostek opóźnienia mogą wynosić miesiące, a nawet lata. 

Aby przyspieszyć ten proces, Kongres USA znowelizował w 1996 r. ustawę o wolności informacji, zachęcając jednostki administracji państwowej do stosowania systemu jednoczesnego rozpatrywania wniosków, aby można było szybciej załatwić wnioski o  udostępnienie mniejszych partii materiału. Sprawdź przepisy jednostki administracji państwowej, aby zorientować się, czy Twój wniosek może nadawać się do wcześniejszego rozpatrzenia, w ramach systemu jednoczesnego rozpatrywania wniosków lub, w szczególnych okolicznościach, do rozpatrzenia w trybie przyspieszonym. W liście zawierającym wniosek zamieść wszelką informację na poparcie swojej prośby o szybsze jego rozpatrzenie. Jeśli ubiegasz się o tryb przyspieszony załatwiania wniosku, musisz złożyć oświadczenie o takiej potrzebie zgodnie z Twoją najlepszą wiedzą i przekonaniem. 

Jeśli jednostka administracji państwowej nie odpowiada w wyznaczonym terminie, zdaje się zwlekać z odpowiedzią, lub odrzuciła Twój wniosek, lub udzieliła informacji, którą uznałeś za niepełną, powinieneś zastanowić się nad przyczynami odmowy i nad możliwościami przeciwstawienia się jej, które omawiamy w dalszej części: odwołania w ramach jednostki administracji państwowej i wniesienia sprawy do sądu. 

DZIEWIĘĆ WYŁĄCZEŃ

Jeśli jednostka administracji państwowej wstrzymuje udostępnienie niektórych lub wszystkich dokumentów, których poszukujesz, musi to robić w ramach jednego lub więcej omówionych poniżej wyłączeń. Możesz sprzeciwić się decyzji jednostki administracji państwowej, która wstrzymała dokumenty, odwołując się od niej. W niektórych przypadkach możesz także poprosić, aby jednostka administracji państwowej postąpiła zgodnie ze swoim uznaniem w sprawie udostępnienia dokumentów, nawet jeśli dokumenty te podlegają wyłączeniom określonym w ustawie. 

(1) Bezpieczeństwo narodowe
Dokumenty wyłączone z udostępnienia na podstawie tego rozdziału są dokumentami odpowiednio zaklasyfikowanymi jako tajne lub poufne, zgodnie z zarządzeniem Prezydenta. Jeśli składasz wniosek o dokument, który zdaniem jednostki administracji państwowej jest zaklasyfikowany, możesz poprosić o ponowne przeanalizowanie przyczyn klasyfikowania, gdyż jednostka administracji państwowej może dojść do wniosku, że nie ma już powodów do utajnienia tego dokumentu, a przynajmniej niektórych jego części. 

(2) Wewnętrzne przepisy jednostki administracji państwowej
Wyłączenie to chroni przepisy i praktyki odnoszące się do personelu jednostki, o charakterze „przeważająco wewnętrznym”, których ujawnienie nie służy interesowi publicznemu i poważnie grozi obejściem regulaminów i statutu jednostki. Dlatego też drobne sprawy dotyczące personelu, np. regulamin parkingu dla pracowników lub kafeterii są wyłączone z udostępniania. 

(3) Informacja wyłączona na mocy innych przepisów federalnych
Wyłączenie to honoruje obowiązkowe wstrzymanie przed ujawnieniem na mocy innych ustaw.

(4) Tajemnica handlowa
Jednostki administracji państwowej nie ujawniają informacji stanowiącej tajemnicę handlową lub informację finansową o charakterze poufnym. Na wyłączenie to często powołują się EPA, FDA i inne agencje rządowe, otrzymujące informacje od przedsiębiorstw. Informacja, co do której można wykazać, że jest tajemnicą handlową podlega bezwzględnej ochronie. W przypadku informacji handlowej lub finansowej, rząd musi wykazać, że informacja nie jest zwyczajowo ujawniana społeczeństwu przez przedsiębiorstwo i że jej ujawnienie pogorszy możliwości uzyskiwania przez daną jednostkę administracji państwowej informacji w przyszłości, lub wyrządzi, pod względem konkurencji, znaczną szkodę przekazującemu informację. Poufna lub finansowa informacja, którą przedsiębiorstwa przekazują dobrowolnie rządowi może być przedmiotem wyłączenia, niezależnie od tego, czy rząd jest w stanie wymusić przekazanie informacji. 

(6) Notatki służbowe sporządzane wewnątrz jednostek administracji państwowej
Wyłączenie to chroni informację dotyczącą procesu decyzyjnego wewnątrz jednostki administracji państwowej. A zatem, rady i zalecenia dotyczące „rozmyślnego procesu” w sprawach prawnych i politycznych mogą pozostać nieujawnione, jednak dające się oddzielić fragmenty dokumentów zawierające fakty powinny być udostępnione. A zatem notatka służbowa przekazana przez pracownika swemu przełożonemu z zaleceniem zastosowania konkretnej polityki byłaby wyłączona z udostępnienia. Jednak części tej notatki zawierające fakty, mogą nie być wyłączone, chyba że ujawniałyby one celowy proces decyzyjny jednostki administracji państwowej. 

(6) Prywatność
Wyłączenie to dotyczy zrównoważenia społecznego zainteresowania ujawnieniem informacji ze stopniem naruszenia prywatności, które wynikałoby z tego ujawnienia. Jeśli Twój wniosek dotyczy tego wyłączenia, powinieneś podać krótkie uzasadnienie korzyści społecznych wynikających z tego ujawnienia, zwłaszcza to, w jaki sposób ujawnienie to może rzucić światło na działania rządu, aby można było ustalić, czy jakiekolwiek naruszenie prywatności wynikające z tego ujawnienia nie jest „wyraźnie bezzasadne”. 

(7) Materiały ze śledztwa
Wyłączenie to chroni informację opracowywaną dla celów egzekwowania prawa, przed ujawnieniem, które mogłoby w wysoce prawdopodobny sposób zakłócać procedury egzekwowania prawa, prowadzić do ujawnienia poufnego źródła informacji, ujawnienia technik i procedur śledczych opracowanych dla celów egzekwowania prawa lub naruszać prywatność osobistą. 

(8) i (9) Pozostałe wyłączenia
Są to dwa wyłączenia szczegółowe odnoszące się do informacji dotyczących bankowości i szybów naftowych i nie mają zastosowania w większości wniosków o udostępnienie dokumentów zgodnie z ustawą o wolności informacji. 

Uwaga: Jeśli jednostka administracji państwowej wstrzymuje udostępnienie dokumentów na podstawie jednego z tych dziewięciu wyłączeń musi ona (1) udostępniać nie podlegające wyłączeniu części dokumentów, dające się oddzielić od części podlegających wyłączeniu; (2) wskazać miejsce w dokumencie, gdzie powinny się znajdować podlegające wyłączeniu części; (3) jeśli dokumenty zostały wstrzymane w całości, przedstawić racjonalny szacunek wielkości informacji, której ujawnienie zostało wstrzymane, chyba że szacunek taki zaszkodziłby interesom chronionym przez wyłączenie, na które jednostka ta się powołuje. W pewnych okolicznościach jednostka administracji państwowej może odmówić potwierdzenia istnienia klasyfikowanych dokumentów, jeśli sam fakt ich istnienia jest utajniony. Zgodnie z wyłączeniem 7 (materiały ze śledztwa), gdy podmiot nie jest świadomy prowadzenia śledztwa w sprawie karnej, zaś wyłączenie to mogłoby zakłócać procedury egzekwowania prawa, rząd może odmówić stwierdzenia, czy dokumenty takie istnieją. 

JAK SKŁADAĆ ODWOŁANIE?

Jeśli Twój wniosek został odrzucony w części lub w całości, możesz złożyć odwołanie do jednostki administracji państwowej lub jej wydziału. Jednostka administracji państwowej powinna poinformować Cię w piśmie odmownym o procedurze odwoławczej i właściwym adresie, na który ma być skierowane pismo odwoławcze. Twoje pismo powinno zawierać kopie wniosku i odmowy, stwierdzać, że składane odwołanie dotyczy wstępnej odmowy i, że jesteś w stanie wykazać, dlaczego odmowa jest nieuzasadniona z uwagi na to, że nie ma zastosowania wyłączenie, lub ponieważ jednostka administracji państwowej może ujawnić informacje według swojego uznania. 

Wiele jednostek administracji państwowej wymaga składania odwołań w ciągu 30 dni. Z wyjątkiem sytuacji, gdy jesteś przekonany o innym terminie, powinieneś złożyć odwołanie w ciągu 30 dni. Zanim skierujesz sprawę do sądu, musisz złożyć odwołanie na ręce jednostki administracji państwowej, chyba że jednostka ta nie odpowie na Twój wniosek w ciągu 20 dni. W takiej sytuacji masz prawo skierować sprawę do sądu, nie składając odwołania. Jednak większość sądów uważa takie postępowanie za nieracjonalne. Jeśli rozpatrzenie Twojego wniosku znacznie się opóźnia, lepiej jest wysłać pismo z żądaniem szybkiego rozpatrzenia wniosku, zanim skieruje się sprawę na drogę sądową; jeśli wniosek odrzucono w części lub w całości, musisz złożyć odwołanie, zanim zdecydujesz się na wszczęcie procesu sądowego. Proces sądowy może trwać rok lub dłużej, a zatem nakłonienie jednostki administracji państwowej do udostępnienia informacji jest lepsze niż skierowanie sprawy do sądu. Rozpatrzenie wniosku może przyspieszyć wykonanie kilku telefonów po złożeniu pisemnej prośby. Jeśli jednostki administracji państwowej zorientują się, że znasz swoje prawa, czasami reagują szybciej. Przechowuj zapiski z rozmów telefonicznych z jednostkami administracji państwowej rozpatrującymi Twój wniosek. 

SKIEROWANIE SPRAWY DO SĄDU

Ustawa jest tak skonstruowana, aby proces sądowy był możliwie prosty. W niektórych przypadkach wniesienie sprawy związanej z ustawą o wolności informacji do sądu nie jest zbyt skomplikowane i wnioskodawcy mogą to uczynić bez udziału adwokata. Lepiej jednak skorzystać z usług adwokata w czasie przewodu sądowego. Po odrzuceniu odwołania, lub po upływie 20 dni od momentu otrzymania odwołania przez jednostkę administracji państwowej, możesz pozwać tę jednostkę do sądu okręgowego Stanów Zjednoczonych w okręgu, w którym stale zamieszkujesz, lub w którym znajdują się dokumenty jednostki administracji państwowej, lub w Dystrykcie Kolumbia. Jeśli rząd nie jest w stanie wykazać, że dokumenty będące przedmiotem wniosku podlegają jednemu z dziewięciu wyłączeń z obowiązku ujawnienia dokumentów zgodnie z ustawą, sąd nakaże jednostce administracji państwowej wydanie Ci dokumentów. Nawet jeśli przegrasz sprawę jednostka administracji państwowej może w ten sposób udostępnić więcej dokumentów. Jeśli wygrasz sprawę, sąd może nakazać rządowi pokrycie kosztów wynajęcia adwokata, o ile poniosłeś takie koszty. 

USTAWA O PRYWATNOŚCI

W 1974 r. Kongres USA uchwalił federalną ustawę o Prywatności, 5 U.S.C. Sec. 552a, która, z jednej strony, wymaga od rządu ochrony informacji osobistej przed nadużyciem i nieuprawnionym ujawnieniem, a z drugiej strony, ustanawia prawo dostępu osób prywatnych do swoich własnych akt i do domagania się wprowadzenia poprawek do tych akt. Ograniczenia praw dostępu osób prywatnych do dokumentów na podstawie ustawy o prywatności nie są tak liczne jak w przypadku ustawy o wolności informacji. Jednak organy egzekwujące prawo i CIA są całkowicie wyłączone z takiego dostępu, nie ustalono konkretnych terminów odpowiedzi jednostki administracji państwowej na wniosek i jedynie obywatele USA i cudzoziemcy mający prawo stałego pobytu w tym kraju mogą uzyskać dostęp do dokumentów. Wnioski o udostępnienie Twoich akt osobowych powinny powoływać się zarówno na ustawę o prywatności, jak i na ustawę o wolności informacji. Ani ustawa o prywatności ani ustawa o wolności informacji nie może być podstawą odmowy wydania dokumentów ze względu na drugi z tych aktów prawnych.

USTAWA O JAWNOŚCI I USTAWA O KOMITECIE DORADCZYM

Istnieją dwie inne ważne ustawy federalne, odnoszące się do jawności posiedzeń. Ustawa o jawności, 5 U.S.C. Sec. 552b, wymaga od jednostek administracji państwowej, takich jak Komisja Energii Atomowej i Komisja do Spraw Równych Szans Zawodowych informowania opinii publicznej z wyprzedzeniem o zamiarze zwołania posiedzenia, chyba że w stosunku do konkretnych dyskusji ma zastosowanie jedno z dziesięciu konkretnych wyłączeń. Podobnie ustawa o federalnym komitecie doradczym, 5 U.S.C. App. II zawiera te same wymogi co do posiedzeń grup doradczych federalnych jednostek administracji państwowej i podporządkowuje dokumenty komitetu doradczego przepisom ustawy o wolności informacji. 

IZBA ROZRACHUNKOWA WOLNOŚCI INFORMACJI

Izba Rozrachunkowa jest projektem Centrum Badań nad Prawem Responsywnym Ralpha Nadera. Udzielamy pomocy technicznej i prawnej osobom, grupom interesu społecznego i środkom masowego przekazu szukającym dostępu do informacji przechowywanej przez jednostki administracji państwowej. Możemy się kontaktować listownie lub telefonicznie. Ponadto Izba Rozrachunkowa bierze corocznie udział w kilku procesach sądowych o prawo społeczeństwa do dostępu do informacji rządowej. Izba Rozrachunkowa nie jest organizacją nastawioną na zysk i przyjmuje darowizny, które można odliczyć od podatku. 

